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Rozstrzygnięcie 

·sprawy górnośląskiej. 
Podział Sląska. 

Havas donosi: Pism@ zawiadamiające Polskę i 
Niemcy o rozstrzygnięciu górnośląskiej sprawy koli.­
czy się wyraźnem zatwierdzeniem wspólnej uchwały 
mocarstw i ich woli, aby obydwie strony treść uchwały 
przyjęły, jalrn też zagrożeniem środkami przymuso­
wymi w razie, gdyby jędna z interesowanych stron 
miała się wzbraniać uchwałę podpisać. 

Dalej pismo podaje linje iraniczne, jako też wy­
licza zarządzenia przejściowo. 

Prócz tego podane są sposoby, za pomocą któ­
rych mają być uregulowane sprawy narodowościowe 
oraz sprawa mniejszości narodowych na G. Sląsku. 

W dalszym ciągu wzywa _się polskę-niemiec~ą 
komisję dla uregulowania iramc, aby bezzwłocznie 
pracę tę rozpoczęła. 

Polski i niemiecki rząd wzywa się, aby w prze­
ci,1gu ośmiu dni mianowały pełnomocnika dla ukła­
dów gospodarczych, jako też delegatów do mięszanej, 
przejściowo czynnej komisji administracyjnej. 

Nowa granica na 6. Śląsku 

między Niemcami a Polską. 
. (?głoszono dokumenty tyczące się G. Sląska, za­

w1eraiące także granicę między częścią G. Sląska, 
która przypada do Polski i częścią, która pozostaje 
przy Rzeszy niemieckiej. 

Granica nowa idzie wzliłuż Odry od miejsca, w 
którem rzeka ta wchodzi w granicę G. Sląska aż do 
wsi Nieboczowy. Posuwa się dalej w kierunku pół­
nocno-wschodnim, pozostawiając po polskiej stro­
nie wsie: Brzezie, Kobyłę, Raszyce, Adamowice, Bo­
gunice, Lisek, Suminę, Kobylice, Wilczę, Krzywald, 
Knurów, Przyszowice, Kunatów, Pawłów, Rudę, Orze­
gów, Chropaczów. 

Po n i e m i e ck i ej stronie pozostają wzdłuż 
granicy wsie: Ostrów, Markowice, Babice, . Górki, 
Dolna-Wieś, Nieborowska Kuźnia, Nieborowice, Szy­
wald, Ligula Zabrska, Sośnica, Maciej•w, Biskupice, 
Bobrek i Szombierki. 

• Od tego miejsca granica idzie między Rozbar­
kiem, który przypada cto Niemiec, a Brzezinami, które 
przypadają d~ _Polski, w kierunku północno-zachod­
nim, pozostawiaiąc po stronie n i e m i e c ki e j gminy: 
Karb, Miechowice, Stolarzowice, Górniki, Ptakowice, 
Laryszów, Miedary, Nowawieś, N. Kota, Potempę, 
Kielczę, Pludry, Piotruw!ńe, M. Łagiewniki, Szczy­
glowice, Gwoździany, Dz1elnę, Lborowskie. 

wiatu rybnickiego, cały powiat pszczyński, miasto 
Katowice i wiejski powiat katowicki, miasto Król. 
Huta, największa część bytomskiego powiatu wiej­
skiego, największa część powiatu tarnogórskiego z 
miastem Tarn. Górami, jako też większa część po­
wiatu lublinieckiego z miastem Lublińcem. 

Zarządzenia gospodarcze. 
Proponowane przez Radę Ligi Narodów, a przy­

jęte przez sprzymierzone mocarstwa zarządzenia dla 
utrzymania ciągłości życia gospodarczego na Górnym 

• Sląsku mają na celu zachowanie na pewien czas 
przedsiębiorstwom przemysłowym w obszarach Niem­
com odebranych dawniejszych ich środowisk zbytu, 
oraz zabezpieczenie dostawy surowców i fabrykatów 
dla tych przedsiębiorstw; zapobieganie obustronnym 
niepokojom, któreby mogły wyniknąć z zupełnego 
zastąpienia niemieckiej marki przez polską markę jako 
jedynie prawny środek płatniczy na obszarach Polsce 
przyznanych; uregulowanie dostawy wody i elektrycz­
ności ; ochronę prywatnej własności, oraz zapewnie• 
nie robotnikom w obszarach Polsce przyznanych tych 
korzyści, które mieli z ustawodawstwa niemieckiego 
i z organizacyj swych związków zawodowych ; 
wreszcie zabezpieczenie ochrony mniejszości narodo­
wych na zasadzie sprawiedliwej wzajemności. 

W dalszym zarządza się 

dla kolei żelaznych 

okres przejściowy, utrzymający przez 15 lat wspólną 
jednolitość. 

Również na okres nie przekraczający 15 lat ma 
być w dalszym ciągu w obszarach Polsce przyznanych 
pieniądzem płatniczym 

n i e m i e c k a m a r k a. 
W tym samym okresie czasu oblicza się należ­

ności pocztowe, telefoniczne i telegraficzne w pol­
skiej strefie niemiecką marką. 

System ce I ny, 

zaprowadza się na gra~icy polskiej z wyjątkiem pro­
duktów, które przew1ez1one z jednej do drugiej 
strony mają być w dalszym ciągu przerabiane, a 
które w takim razie wolne są od cła. 

Polska zezwalać będzie odpowiednio do art. 90 
traktatu pokojowego przez 15 lat na 

wywóz wytworów górniczych 

z polskiej strefy do Niemiec; Niemcy zaś muszą ze­
zwolić na wywóz towaru ze swoich zakładów gór­
niczych pod temi samymi warunkami, które stoso­
wano przed wojną na zasadzie wymiany. 

Interesowane rządy przyznają na czas 15 lat do­
tychczasowe prawa związkom 

pracodawców i robotników 
Po p· o I s k i ej stronie leżą wzdłuż tej granicy 

gminy: Radt.ionków, Suchagóra, Nowe i Stare Repty, na obszarze plebiscytowym. 
Stare Tarnowice, Rybna, Piaseczna, Boruszowice, Mi- Niemiecki system socjalnej i państwowej ochrony 
koleska, Drótarnia, Pusta Kużnica, Kośmider, Spiegel- robotników znajdzie w tialszym ciągu zastosowanie na 
hof, dominium W. Ła~iewniki Glinice, Kesice i przyznanem Polsce obszarze górnośląskim. 
Lisów. ' I K o m u n i k a c j a 

Na północ od ostatniej gminy dochodzi nowa . . . . 
granica do starej" granicy mi dz G. Sliiskiem a czyh podrózowam_e Jest na czas 15 lat dla mieszkań-
Polską. ę y ców obszaru plebiscytowego wolne. 

1,atem do Polski przypadły: południowo-wsch od- I W ł a s n o ś ć p r y w at n a 
nia część powiatu racibors.kiego, największa część po- jest nienaruszalna. 
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LULU~ 
Powieść. 

Przekład z wh~skieto Bronisławy Neifcliewncj. 

- 'l'rzeba się poddać pewnym konwenansom .. 
nawet z żalem.· 

;Fra·nciszek ścisk~ zn?w jej dl'oń, kt6r~ pieści, którą 
całuJe. Baronowa staJe się f';woboduiejn:a. 

- Oprócz tego~ c_om cijuż powiedziab., chci11.h,m si~ 
widzieć z tobą"·: naJpierw, żeby ci~ zobaczye .. a potem, 
:i.tby cię poprosić o przysługę. 

,,Nareszcie! jestt" mówi sobie Roero. 
Nie patrzy na nią, ale słuch, uważni•. 
- Powinienbyś naklo?ić Car_let~a i lfalłol~ do te­

go, żeby_ mnie nie dręczyll ~wenu batami i depeszami, 
żeby mme zostawili w spokoJu. 

- Ja? 
- Tak, ty! proszę cię o t~. J ~'1i robię z siebie 

ofiarę i pozbawiam się ciebie, mec~aJ przynajmniej ci 
dwaj idjotyczni egoiści przestaną m~1e za~udza.ć ... Wy­
obraź sobie, że piszą obaj do mme, r?b1ąc ~ powodu 
moich ślubów, mojej samotności, mego życia klasztornego, 
pewne aluzje, pewne żarty, któl'e mnie bard.ze gniewają ... 
Nie, nie, rozumem nie celują... Gdy b1~dny Julius_z 
żyt, mniejsza o to! Widziałeś sam, że "byh piżyteczm, 
zwłaszcza na wsi. We Qnie bawili iO, wieczorew irali 

mpmzrrnrwziflf'J'2'Yltl'~:Jl'Ct1fM 

z nim w bilard, nie domyślając się, że ich obecność da­
wała 11am większą swobodę. A. nadto wtedy trzeba 
było pielęgnować politykę, wpływy ... ale teraz? Nie mam 
jn.i; ochoty do niczego. Nie l'ysowafam wcale w ostat­
nich czasach, nie za:.iadłam do forlepianu. Ani sposób ... 
-?roszę cię, wyświadcz mi tę laskę, \V nag:rodę za ofiarę, 
Jakie ponoszę wyrzekając się ciebie, uwolnij umie od Car­
letta. i od l\lanoli. 

- Bardzo chętnie!. . zrobię wszystko, co zechcesz ... 
Wszakże wyznam ci, że jestem w wielkim ktopocie. Jak 
się do tego zabrnć? Nie ma il:h w Me<ljolanie ... Wez­
wać ich umyślnie, żeby im prawić takie nowiny? ... 

- Napisz do nich. Przecież jedziesz do Zermattu? .. 
(Franciszek odpowiada ruchem, który nie mówi ani tak, 
ani nie, ale który Stefania bierze za tak) Napisz do 
nich, jak tylko staniesz w Zerm~tt. żeby przyjechali do 
ciebie, że tam nie ma wcale up ... łow. 

- Napisać mogę równie dobrze z Mediolanu. dzi­
siaj, jeśli zechcesz. 

- Niech i tak będzie! To jeszcze lepiej; mogliby~cie 
się porozumieć, żeby pod1 óżować razem. Sierpit'ń Jest 
najlepszy na wycieczki w góry. 

- Ale ... dlaczego nie napiszesz sama ? . . 
- Dlatego, że wzbudziłabym w nich podeJrzema. 
- Ale ... jeśli ja się do tego wmieszam, nie~ezpie-

czeństwo nie znika bynajmniej; staje się nawet większe, 
- Nie! nie I Trzeba im napisać, że widziałeś się 

~e mną w Medjolanie przez kilka minut, naprędce... co 
Jest _prawdą ... że zastałeś mnie bardzo zmęczoną, bardzo 

Sprawy sporne gospodarczego rodzaju pomiędzy 
Niemcami a Polską muszą być oddawane w ręce sądu 
rozjemczego Ligi Narodów. 

Stanowisko Polski w sprawie górnośląskiej. 
Biuro Reutera dowiaduje się że dziś nadeszły z Polski 

bardzo zadowolające wiadomości co do Górnego Sląska. 
Przywódcy polskich stronnictw zawiadomili ministra 
spraw zagranicznych, że w zasadzie zgadzają się na za­
lecenia Ligi Narodów. ' 

Rząd polski zapewnił też, że dołoży wszelkich 
starań, aby uchwały Ligi Narodów zostały przeprowa­
dzone. Spodziewa się on, że propozycje Ligi Naro­
dów pomyślnie wpłyną na stosunki polsko-niemieckie. 

Podobne stanowcze zapewnienie nie nadeszło 
dotąd z Niemiec do Londynu. Wszelako w dobrze 
powiadomionych angielskich kołach panuje przekona­
ni.e, że zapewnienie z Warszawy wpłynie uspakająco 
na usposobienie w Niemczech. 

prawa górnośląska. 
Radość i łzy. W gminach przyznanych Polsce 

panuje nastrój radosny. Na ulicach zbierają się tłumy. 
N a to miast ludność polska wsi i miasteczek, które po­
zostały w okolicach przyznanych Niemcom m. i. w 
okręgu bytomskim nosi się z zamiarem wyemigrowa­
nia na teren przyznany Polsce. 

- Naczelna Rada Ludowa w Katowicach. Na­
czelna Rada Ludowa rozpoczęła w Katowicach urzę­
dowanie. Główne biuro Rady znajduje się w hotelu 
„Deutsches Haus", w którym mieściło się dawniej 
biuro plebiscytowe powiatu Katowickiego. 

- Straż gminna na 6. Sląsku. Wszystkie miasta 
okręgu przemysłowego, huty, kopalnie i fabryki są 
pilnie strzeżone przez straże gminne, złożone z Pola­
ków, przez policję plebiscytową i wojska koalicyjne, 
celem odparcia ewentualnych napadów ze strony nie­
mieckiej. 

- ,,Orgesch" i „Setbstschutz" w pogotowiu. Do 
Szopienic, Katowic i Huty Laury przybywają codzien­
nie orgeschowcy z Gliwic i Kluczborka. Selbstschutz 
katowicki od 15 bm. znajduje si~ w pogotowiu bojo­
wym, zamierzając wywołać rozruchy w dniu przybycia 
do miasta wojsk polskich. Policja plebiscytowa areszto­
wała dotychczas w Katowicach 56 ludzi, nie posiada­
jących paszportów i pochodzących z Rzeszy niemieckiej. 

- Napady na Francuzów. Bojowcy niemieccy 
urządzili szereg napadów w ostatnich dniach na wojska 
francuskie. W okolicach przemysłowych napadli oni 
dnia 17 bm. na żołnierza francuskiego w Królewskiej 
Hucie, oraz w Zabrzu na sierżanta strzelców, który 
zatrzymał jednego z napastników. Wiecz. dnia 18 bm. 
dwóch strzelców francuskich zostało zaatakowanych 
w Zabrzu strzałami rewolwerowymi. Jeden z nich 
został zabity, drugi ranny. 

P genewskiej de yzji. 
IL 

Decyzja Rady Ligi Narodów w c;prawie granicy 
G. Sląska kończy tym razem długi szereg rozmaitych 
w tym względzie propozycyj. Pierwsza wyszła zaraz 
w parę dni po ukończeniu oblicze11 plebiscytowych 
od ówczesnego naszego komisarza posła W. Korfan. 
tego i jest znana pod nazwą linj1 noszącej jego 
miano; bardzo zbliżoną granicę projektował generał 
Lerond, natomiast gen. Marini i angielski przedsta­
wiciel w komisji międzysojuszniczej opracowali pro­
pozycje wręcz odmienne od dwóch powyżej wymie­
nionych propozycji, które b yly wprost naigrawaniem się 
z rezultatów plebiscytu, z zasad sprawiedliwości, 
gdyż oddawały Polsce jedynie powiaty: pszczyński i 
rybnicki, oraz jakieś minimalne skrawki katowickiego. 

Rozbieżność Y" komisji międzysojuszniczej była 
tak znaczna, że rne mogla ona wydać ~godnej opinji, 
wobec czego wygotowano trzy odmienne raporty, 
~ es:aar:r~ 1?\!'t. 

zgnębioną,, że potrzeba mi l~onieczuie odpoczynku, spo­
koju .. .- I Jodasz jes~cze, co 1est t~kże prawdą ... że jestem 
bardzo zajęta, w ~1ąg~y~ .'.'a.~ęc1~, z powod11 iuleresów, 
legatów ... i że naraz1e me Jezdzisz Już _do Borgopnmo, bo 
nie chcesz być zanudzony przez moJą beaLową i bra• 
tankę, które ta~ pozostaną przez czas jakiś. 

_ I. .. to memal prawda!... 
Roero staje s_ię troskliwy, uprzejmy. Przyrzeka 

barouow~i że n~p1sze w ciągu dnia do swoich dwóch 
przyjaciót w takt s~osób, że ich przerazi. 

- Bądź spokoJna, zapowiedi gości, których si~ 
spodziewasz, wywrze na nich wrażenie straszne. 

- Tak sądzisz? 
- Przysi1;gam ci! 
I Roero wybucha głośnym śmiechem. 

. A D~nna Stefania wtóruje mu wesoło, lecz spostrzega 
1J1ę wnet 1 poważnieje. Niemniej nie może już 1wzybierać 
mrny zrozpaczon~i; okazuje się tedy zazdrosną. 

- A teraz, kochany panie, powiedzno mi, coś robił:' 
przez cały ten czas w Lodignoli ? ... 

Roero, przed odpowiedzią, szuka papierosa. 
- Dowiadywałam się o nią ... (Oonna Stefania za• 

gryza wargi i wykrzywia usta pogardliwie) Wiem, wiem ... 
zrobił się z niej mały kucyk ... Dlatego pozostawitam 
cię w spokoju w Lodignoli. 

Uslyszal'a o':łgl'os kroków w pokoju s~siednim ... 
Odgłos się zbliża i w progu staje młody człowiek e 
twarzy bladej, o piornuującem spojrzeniu. 

Ciąg dalszy nastąpi. 



które zostały wysłane do odnośnych rządów i miały I 
być podstawą obrad oraz decyzyj Rady Najwyższej. 

Znacznie później powstają jeszcze dwie koncepcje, 
niejako pośrednie, opracowane przez włoskiego mi­
nistra spraw zagranicznych w gabinecie Giolitti'ego, 
hr. Sforzę. Nie będziemy tutaj wymieniać jak biegły 
te linje, bowiem tylokrotnie to już wertowano, że 
każdy aż nadto dobrze zdaje sobie sprawę, jak wy­
glądają propozycje hr. Sforzy. Chcemy jedynie pod­
kreślić, że kompromisowość ich była bardzo pozorną, 
bowiem faktycznie odznaczały się one wybitnem 
-uwzględnieniem interesów Niemiec, pod wrażeniem 
silnej opoz),,'cji, oraz bezwzględne~o stanowiska Lloyd 
George'a. Hr. Sforza myślał, że projekt swój będzie 
mógł przeforsować na posiedzeniu Rady Najwyższej, 
co nie było bynajmniej niemoiliwością, gdyż Francja 
prawdopodobnie dla uzyskani 1 jednomyślności ustą­
piłaby. Jednak na l.ilkanaście dni przed sierpniowem 
zebraniem Rady Najwyżsuj, jak wiadomo hr. Sforza 
z_gł_asza swoją dynusję wraz z ca_lrm gabinetem Gio­
litt1'ego, zaś nasteoca, nowy muu ter spraw zagra­
nicznych markiz Della Toretta nie zgadzl:lł się na jego 
projekt i ~late_go nie podtrzy~yw?.ł go w_ sierprn~ w 
Paryżu, z:iimugc wraz z premJerem Bonomm yb1tne 
• ;1glofilskie stanowisko i idąc całko vicie na pasku 
Lloyd George'a. 

Na tern zebraniu Rady Najwyższej powstało kilka 
projektów, a raczej zmieniały się one, jak w kalej 
dostrnpie z błyskawiczną wprost szybkością, tak, że 
trudno własciwie brać je jako oddzielne propozycje. 
W Paryżu odbywał się wtedy zażarty targ ziemią 
polską i ludem śląskim; szafowano tam miastami, 
oraz powiatami z ogromną łatwością, zapominając 
całkiem o tern, że każde takie posunięcie jest decyzją 
na olbuymi szereg lat, decyz,ią, którą późni.ej byłoby 
już trudniej odrobić. Pomimo w.:zys kiego nie o­
siągr,ięto żadnego porozumienia, a sprawa G Sląska 
na wniosek delegatów włoskich zo!:>.tala przekazana 
Radzie Ligi Narodów. 

Taki oto jest bieg wypadków w ogólnym na­
turaln!e bardz? zarysie 1 d?tyczący ~ej niezmiernie dla 
Pol k1 ważneJ sprawy, lm1a graniczna zapropono­
wana przez trybunat genewski jest z,,tem ~ióclmą z 
kolei i nareszcie możemy mieć nadzieję, że już tym 
razem ostatnią. 

iadom ści olityczne. 
- Nowa eskapada Karola! '/., Wiednia donoszą: 

Według wiadomości, które w ciągu ubiegłej nocy na­
deszły do jednej z tutejszych komisyj koalicyjnych, 
były cesarz Karol· przybył wczoraj samolotem do 
Szopronia. 

- Marsz na Budapeszt? Krążą pogłoski, że Karol 
z odd ia!em, którym dowodzi Ostenburg, ma poma­
szerować z Szopronia do Budapesztu. 

- Rewolucja monarchistyczna w Portugalji. ,Z 
Liztony donoszą o wybuchu rewolucji na ile monar­
chistycznym. Rewolucja jest zwy:..ięską. Prezydent 
ministrów Granjo został zamordowany. Zamordowano 
również admirała Machado Santas 1 przywódców poli­
tycznych Maya i Silva. Nowy rząd utworzono na­
tychmiast. Zamachu dokonali oficerowie. 

Z całego świata. 
** Napad na kurjer Kraków-Warszawa. Na ~o­

ciąg kurjerski idący z Krakowa do Warszawy pomię­
dzy stacją Granica a Strzemieszycami na skręcie, gdzie 
pociągi zwalniają biegu, napadli bandyci. Wpadłszy 
do brankardu, związali kolejarzy • i wyrzucili znaczną 
ilość bagażu pasażerskiego, poczem na następnym 
skręcie wyskoczyli. Poszukiwania nie dały żadnego 
rezultatu. 

Wia omości z blis a i daleka. 
Leszno, dnia 25. października 1921 r. 

Kryspina m. 
Wschód Słońca o godz. 6.45. Zachód o godz. 4 43. 
Wschód Księż. o godz. rano. Zachód o godz. 2. 8. 

* Przyjęcie wojska. Wczoraj, krótko po godz. 2-ej 
rozbrzmiewająca muzyka po ulicach naszego miasta wska­
zywała na zbliżanie się 55. pułku piechoty (dawn. I. Wkp.) 
z .Krotoszyna, który ma odtąd tworzyć stały garnizon w 
Lesznie. Od ul. Osieckiej nadciągał 26. pułk ułanów Wkp. 
na koniach z muzyką na czele, aby wziąć udział w po­
witaniu przybywających towarzyszy broni na Rynku. W 
tej samej chwili napełnił się rynek tysiącznym tłumem, z 
okien powywieszano chorągwie i niezadługo usłyszeliśmy 
ze strony ul. Leszczy11skich wesołe dźwieki marsza kapeli 
zbliżającego się pułku. Tymczasem przed ratuszem zebrał 
się magistrat i rada miejska z burmistrzem kom. p. posłem 
Dombkiem na czele, aby pułk przywitać. Pan pos. Dombek 
w serdecznych słowach witał w imieniu miasta tak oficerów 
jak i żołnierzy, o kt0rych bohaterskich czynach w walkach • 
pod Lwowem i na froncie bolszewickim jest nam dobrze 
wiadomo. Przyrzekając, iż starać się będziemy, ażeby żoł­
nierzom pobyt w murach naszego miasta jaknajbardziej 
uprzyjemnić, wzniósł p. poseł w końcu okrzyk na cześć 
55. pułku piechoty, na Naczeluika Państwa i - na Naj. 
Rzeczpospolitą. W krótkich, po żołniersku wypowiedzianych 
słowach podziękował dowódzca pułku, pan pułkownik 
Paszkowski p. posłowi za miłe pnemówienie i zaznaczył, 
że pułk jego potrafi zachować karność i dyscyplinę nielylko 
jako żołnierz w polu, ale także jako obywatel. Następnie 
odbyła się defilada, poczem wojsko odmaszerowało do 
koszar. Wieczorem zebrali się oficerowie i rada miejska 
w lokalu p. Ilskiego, aby przy herbatce spędzić kilka chwil 
na milej pogadance. 

" Wyroby tabaczne podrożeją! Jak nas z kół ku­
pieckich informują, uchwaliło Ministerstwo 50 proc. nad­
wyżki na cło. Niewesoła nowina dla palaczy ... 

* Walka marki polskiej z niemiecką. Kurs marki 
niemieckiej spada, gdyż eksport niemiecki naogół w 
państwach europejskich i amerykańskich jest obecnie 
hamowany i utrudniony, a następnie Niemcy znowu 
skupują dolary dla wnoszenia drugiej raty. Spadek 
kursu marki niemieckiej już teraz mniej pociąga za 
sobą spadek kursu marki polskiej i z tej przyczyny 
powstają wahania, dosięgające kilkuset punktów w 
stosunku do dolara. Jest to walka marki polskiej 
przeciw hegemonji marki niemieckiej. Ta pierwsza 
chce się nareszcie od tej ostatniej odczepić. Głów­
nym punktem notowania marki polskiej jest Gdańsk, 
który odbiera dyspozycje z Berlina i od przemożnej 
również kulissy warszawskiej. Tym n;achinacjom 
przeciwdziała minister skarbu, który teraz coraz 
częściej atakuje, aniżeli się cofa. W poniedziałek 
znów dolar spadł na giełdzie warszawskiej o te kil­
kaset punktów, które zyskał w sobotę. Walka zatem 

~azu, stojącą lampę salonową elektr., 2 _ tomy Blockhaus 
Con.-Lexikon, 3 tomy Plalens Heilmethode komp!.,· emalj. 
wannę do kąpania i wiele innych rzeczy. 

Leszno, dnia 24. października 1921 r. 

wre i nie trudno przewidzieć, że my w tej batałji 
zwyciężymy. Jest to aksjomat, z którym sfery speku­
lacyjna-bankowe jeszcze zbyt mało się liczą. Ostrze­
gamy przed przesileniem nieuniknionem. 

* Proces o szpiegostwo. Sąd Okręgowy w War­
szawie rozważał przedwczoraj sprawę Józefa Herolda 
- Grune,ra - Rupenbadha, oskarżonego o szpiega- • 
stwo na rzecz ościennego państwa i skazał go na 
10 lat więzienia i wydalenia z granic pat'1stwa Polsk. 

• szy czas odnowić przed• 
-:- płat~ na mies·ąc iisto_ ad -:-

Urzędo e Notow nla Giełd Zbożo rej 
w Poznaniu z dnia 21. października 1921 

na następujące artykuły loco Poznań za 100 kg. w ładun-1 
kach wagonowych, dostawa zaraz. Ceny dla handlu 

hurtownego. 
8600 Ospa pszenna 6800 

16000-16500 Rzepak 
Żyto 
Pszenica 
Jęczmień Ziemniaki 3300- 3400 

,, brow. 
Ospa żytnia 
Owies 

9000 -10000 Groch Viktorja 
6600 Siano prasow. 

Mąka psz. 70° / 0 23000-23500 
Mąka żyt. 70°!o 11200-12200 

Siano luźne 
bez worków 

Targ na bydło. 
Notowania Rzeźni Miejskiej w Poznaniu. 

Dnia21.paźdz. spędzono na targowisko rzeźni miejskiej: 
wołów 4, buhai 38, jałówek i krów 52, cieląt 102, 

świń 352, prosiąt 245, owiec 12, kóz 27. 

Płacono za centnar żywej wagi : 

za bydło rogate: I. klasy mk. 6500-7000 
„ II. ,, 5000-6000 

" ciel~ta: I. " 8000-9000 
II. " 7000-7500 

św
1

inie: I. " 17500-18000 
Il. ,, 15000-16000 

III. ,, 12500-13500 
„ prosięta za parę 2500-3000 

Przebieg targu spokojny. 

kł d uicie a o 
-:• i Ochronką dla 

Ruch w Towarzzyst h„ 
Koło śpiewu „Chopin". Dzisiaj w poniedziałek o 

godz. 8 wiecz. odbędzie się w hotelu „Bazar" zabranie 
zarządu. Z powodu ważnych spraw przybycie wszyst· 
kicr1 członk_ów zarządu pożądane. Prezes. 

Koło śpiewu „Dembiński". Dziś lekcja chóru 
żeńskiego o godz. 9 ej. Zebranie zarządu o godz. 8,30 
w hotelu "Polskim". Zarząd. 

A 
na sprzedaż. 

ul. Kościańska. 17 w podw. 
[ÓŻn_ej wiel- kami· 
KOŚCI oraz W skutek ponownego podwyższenia ceń 

za węgiel z mk. 11 700 na mk. 28000 za tonę 
i powiększenia się innych wydatków jesteśmy 
zmuszeni podwyższyć ceny od 1. października 

PRUSZAK, ~ol. nzn. aukc. i zaprz. taksator. ltłO lldl"tn}'I }nk[) •• l 
Biuro, ulica Dworcowa 48, I. - U IJ ti -

bez i ze składami 
ma na sprzedaż 

F. ł.akomy, sz110e 
Plac Dr. Metziga 20. Tel. 310. 1921 r. jak następuje: 

1 cbm. gazu dla osób prywatnych, 
administracji wojskowej i kolei 
państwowej 
cbm. gazu z zakładu automat. 
30000% podwyższenie 
godz. kwt. światła elektr. 
godz. kwt. siły elektr. 
ctr. smoły 
htl. koksu 
cbm. wody 

Leszno, dnia 

72 mk. 
110 mk. 
90 mk. 

6000 mk. 
1350 mk. 

30 mk. 

1921. 

W środę dnia 26. 10. 1921 r. przed poł. o godz. 10 sprze­
d1wać będę w Rynku 25, w podwórzu w drodze. dobrowolnej 
licytacji najwięcej dającemu za gotówką: 
Nowe biurko (dypl.), repozytorjum z rozsuwanemi drzwiami 
i stosow. stołem, 2 wielkie lustra z marmurowemi płytami, 
szafy, łóżka z materacami i bez, stoły, komooy, umywalki, 
mas7yny do prania i wyżdżymania, fuzje do polowania i tcszyng, 
męskie i damskie rowery, maszyny do szycia, skrzyp e, cytry, 
plecak, konwie cynkowe, kaga111ec, kożuchy do podróży, jupy 
kożuszkowe; paletoiy zimowe, kornpl. ubrania, płaszcze woj­
skowe, mundury. spodnie, zielono pluszową dekę na 
stół 170Xt85 z eleganckim haftem, biały obrus dla 12 
osób (jak nowy), trzewiki, buty, buty filsowe, nowe męskie , 
lakierki, pluszowe portjery i lambrekiny, 2 elektr. lampy do 
reklamy, stojącą lampę salonową, lampę graniastosłupową do 

10 letniemu [ołoprn ? 
Zgłoszenia do 

Fr. Kempa, Lipowa 

Dotychczasowe biuro główne 

Ilrl~lln W~[lm[O ~yłcj llii~l. Dmticj 
w likwidacji w Poznaniu 
rzr ulicy 27-go Grudnia 9 1-p. 

znajduje się 

p żdz" r 
wyłącznie 

Interesentów przyjmuje się tamże od godz. 10-1. 

u qd me21owy b. d ieln. pru b. co likooid en. 
• li fi 

j 
uczonych szycia, mogą się zaraz 
zgłosić. 

Zgłoszenia przyjmuje się 
pomiędzy godz. 1 - 5 popoł. 

,,Krawat", 
Wielkopolska fabryka krawatów 

Rynek 18 I. 
Potrzebna od 1. listopada 

służąca 
do pracy podwórzowej i zarazelll 
domowej. 

Stobiecka, Kościańska 70, 

Kto ll~lieli lek[ii DfY atnfi 
I I, • ł · 1 o letn w po !n. I aDD. chłopcu? 

Zgłoszenia proszę do 
Fr. Kempa, Lipowa 13. 

1000 mit nagrody 
dam za wskazanie 2 pokoi 
z kuchnią od zaraz lub 
później. 

Zgłoszenia do eksp. Głosu 
pod lit. ,,A S.11• 

napę 
w cenie do 30 OOO mk. 

Zgłoszenia do eksp. Głosu 
pod „Kanapa". 




